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C e n y  p r e n u m e r a ty  e
Aborament miesie.csnu ive Lwowie za oba wydania 

gazety i  korony.

Zit cadsneiiną, dwukrotną dostawę do domtt dopłaca 
się 6fi halerzy.

Z przesyłka pocztową w kraju i monarchii: 
ir.tesięŁznie. 2 K 53 h. i z dwukrotną 3 K — h.
kwarfjainie . 7 jf]50 .  | wysyłk j . ■ 9 * — ,
rocznie . . 30 ,  — ,  j pocztową .3 6  ,  — ,

W Nienfczech m ie s ię cz n ic .....................4 K — h
W innych państwach Zw. p. miesięcznie 5 .  — r

Ceny ogłoszeń  : Za wiersz jednoszpalfowy p S i to wy 
lub jego miejsce 24 hal. N ad esłan e za wiersz pe
titowy lub jego rrucjscc 80 hal. Po kronice wiersz 
2 kor. N ekrologia za wiersz petitowy 60 hal. - -  
D robne ogłoszenia pc 6 hal. za wyrażC!wyrazy 
tłustem i czcionkam i liczą się. d o  uójnie Numer 
pojedynczy we Lwowie 4 ha!., na prowincji 3 hal.
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Termin zwołania parlamentu. — Nowy nuneyusz 
papieski w Wiedniu.

Sejm .
' 1 5 6 . p o s ie d y e n ie  I .  s e s ja  IX .  p e r y e d u ’1.

W ięc jeszcze jeden dóy;ćd  ustępliwości i 
ochoty do Zgody ze strony polskiej. P o je d z e n ie  
w czorajsze na życzenie Rusinów, których rzecz
nikiem był przemyski biskup Czechow icz, zam 
knięto, a następne naznaczono dopiero na dzień 
3 lutego.

W ięc ustępstwo strony, która ma ochotę do 
zgody czy kapiiulacya tch órzów ? Chodziły wczo-.i 
ra j po kuloarach pogłoski, źe cbstrukcyoniści z a - ! 
ostrzyć mają taktykę, że przy punkcie o wodo
ciągow ej esttfwie dla Przem yśla... „będzie ź !c “, 
kążąc się dom yślać, żc obstrukeya techniczna nie 
skończy się na czynelach. N aturaln ie ,' ż& u  umy
śle odpowiednio skłonnym do niesumiennych 
wniosków zestaw ienie tych dwu taktów : groźby 
obstzukeyonistów i zaniechania posiedzenia łączą 
się w bezpośrednio przyczynowy związek.

Czy. tak je s t rzeczyw iście?
O t ó ż  s t a ć  n a s  n a  t a k i e  u s t ę p -  j 

s t w o, m oże nawet i nie ostatnie. Je s t  dla nas 
T zeczą  w ięcej niż obojętną to, że ruskie dzienni, 
ki rdjferabią zaniechanie w czorajszego posiedze- j 

nia jako nowy sukces o b stru k cji. C hcem y u gody! 
i nie chcem y psuć zgodliwego nastroju, który byt i 

już w pierwszej fazie rokowań.
1 zważyć trzeba dwa m omenty, je ś li idzie |

o politykę „em bicyonalnego postawienia na swo. 
jem " za wszelką cenę. Wprzód, że w opinii pu
blicznej —  rib. n iew op in ii sejm ików agitacyjnych 
p. S taru cha —  kapitalizujem y sobie każde 
ustępstwo, jeśli to ustępstwo ma stworzyć atm o
sferę pojednawczą do nastąpić m ającej ugody. 
W  ten sposób doprowadzimy do' niej istotnie, 
albo też będziemy mogli sobie pow iedzieć: „ro
biliśm y wszystko —  wina nie n asza". Pow tóre( 
(zbyt często  zapominamy o tem w lam entach o 
naszej „m iękkości"), na rzucanie na stół atutów
mamy zawsze czas, b o  a t u t y  t e  m a m y w
r ę k u .  Klub ukraiński m oże do czasu tylko upa
ja ć  się sukcesam i tam -tam ów . Gdy przyjdzie czas 
o d p o w i e d n i  na okazanie siły, zapewne więk
szość eolska potrafi ją okazać.

T eraz stać nas na takie ustępstwo i robimy 
je  w interesie pojednaw czego nastroju. „Byli
byśmy bardzo szczęśliw i, gdyby nam  strona prze*

ciwna umożliwiła dojście do ugody" — mówił j 

wczoraj prezes Biliński.
Ustąpiilśmy i —  czekamy.

*

Dalszy przebieg posiedzenia w czorajszego 
jb y ł następu jący:

Form alności.

Po założeniu protestu przez p. S k w a r k ę  w 
sprawie protokołu poprzedniego posiedzenia, m ar
szałek zawiadom ił Izbę, :U. udzielił- urlopu pp. H an. 
czakowskidTiu i Dolińskiemu, jak  również, że pp. 
Władysław W iktor Czaykowski i Senyk złożyli 
mandaty.

Po odczytaniu petycyi sekretarz S t. H. hr. 
Badeni odczytuje na zarządzenie m arszałka trzy 

! pisemne protesty Rusinów 'jw'niesione przeciwko 
sposobowi prowadzenia o b r_ , posiedzeniach 

i poprzednich.
Następnie odczytano

wnioski i interpelacje.

P . W i t o s  zgłośd wniosek nagły o pomoc 
dla ludności rolniczej dotkniętej klęską posuchy 
i pryszczycy w Galicyi zachodniej.

W nioski zwykłe z g ło sili: P . P  t o k w spra- j 
wie wynagrodzenia świadków powoływanych przez ; 
starostw a w sprawach urzędow ych; p. B i s  o j 
budowę drogi od Bojanow a do R am izow a; p. 
W r z e ś n i o  w s W i w spraw ie' obowiązku ob sa
dzania dróg drzewami owocowemi względnie u- 
żytkowemi.

Interpelacye w n ieśli: p. K r z e c  z u n o*
w i c z w spranie zorganizowanej lichwy Stow a
rzyszeń kredytowych i gospodarczych; p. w i- j 
t o s w sprawie postępowania „Zakładu ubezpie
czenia roootników od wypadków" we Lwowie 
przy ściąganiu opłat od ubezpieczonych.

P j M y r  o n i u k - Z a  j a c  z u k (m im o „ nie* 
i uznawania" posiedzeń Sejm u  ! R ed.) zgłosił nagły 
wniosek o zapomogę dla pogorzelców gminy Kuj* 
dańce w pow. kołomyjskim.

P. Z a r d e c k i  postawił w nios.k  w spra
wie założenia gimn. w Leżajsku.

„Zajawa" biskupa Czechowicza.
W śród ogólnego napięcia udziela m arszałek g ło

su biskupowi Czechowiczowi Biskup przem. zajął 
1 m iejsce w pierwszej lawie naprzeciw marszałka, sku
pia się koło niego cała Izba. Biskup przemawia w 

jIzb ie  po raz pierwszy; ze względu na ważność 
i oświadczenia odczytuje je  z manuskryptu.

„Rokowania między przedstawicielami obu 
! narodów —  mówił —  toczą się od dłuższego 
czasu i p o z w a l a j ą  m i e ć  n a d z i e j ę ,  ż e  
u d a  s i ę  z a ł a t w i ć  p o m y ś l n i e  s p r a 

w ę  r e f o r m y  w y b o r c z e j ,  tak ważną dla 
obu narodowości, kraj fen zam ieszkujących. W no
szę więc -  powiada me w ca celem  ułatw ie
nia dalszych rokowań, ażeby dzisiejsze posiedzc- 

j  nie zamknięto z tem , że termin następnego po
siedzenia 1E. p. m arszałek naznaczyć zechce 
pisem nie."

Jeszcze raz ręKa do zgody!
W odpowiedzi zabiera głos prezes Koła B i- 

l i ń s k i ,  audytoryum przenosi się ku jego ławce 
i. zwartym szeregiem  otacza mówcę.

P. B i l i ń s k i  oświadcza, że wniosek J E .  
biskupa Czechow icza wprowadza większość pol
ska w niejaką kolizyę. Stronnictw a polskie stoją 
bcwiem  na stanowisku, że o term inie posiedzenia 
decyduje m arszałek, po w i ar ft zaś sa zdania, źc 
nawet w takich wypadkach, gdy w Izbie toczą się 

! obrady nad jakąś bardzo ważną sprawą, nie. wy
klucza to m ożności obrad Izby nad innemi spra
wami. Mimo tego zasadniczego stanowiska, stron
nictwa polskie z uwagi na osobę wnioskodawcy 

j  m o g ą  t y m  r a z e m  z r o b : ć u s t ę p s t w  o. 
Izba od pierwszego dnia zajm owała się sprawą 
reformy w yborczej, a Kołc sejm ow e poleciło pre- 

j zydyom wraz z prezesem  Koła wdrożenie w te j 
sprawie wstępnych rokowań i wyraziło przekona- 
nie, że załatwienie te j sprawy jest pożądane w 
interesie obu ńarodów. Rokowania te wdrożono i 
prowadzono.

Po wywodach J E .  bisk. Czechow icza, który 
wyraził nadzieję pomyślnego załatwienia rokowań, 
ze swój strony mówca m oże wyrazić przekonanie, 
że r o k o w a n i a  p r z y  o b o p ó l n y c h  u - 
s t ę p s t w a c h m o g ą d o p r o w e d z i ć d o  po-  
r o z u m i e n i a .  Imieniem stronnictw polskich 
mogę powiedzieć —  Kończył p. Biliński —  że 
j e s t e ś m y  g o t o w i  d o  z g o d y  i p o r o ż u -  
m i e n i a  i b ę d z i e m y  s z c z ę ś l i w i ,  j e ż e 
l i  t a m t a  s t r o n a  n a m  d o j ś c i e  d o  u g o 
d y  u m o ż l i w i .  W obec tego oświadczamy się 

, za wnioskiem ks. Czechow icza, a form ę i czas 
j zwołania następnego posiedzenia pozostawiamy 
eks. marszałkowi.

Kohiec posiedzenia.
M a r s z a ł e k  za-ządza głosowanie nad 

j wnioskiem biskupa C zechow icza. Posłow ie za j
m ują m iejsca. W m i ę d z y c z a s i e  g r u p a  
p o d o l a k ó w  i c z ę ś ć  n a r o d o w y c h  d e 
m o k r a t ó w ;  w y c h o d z i  o s t e n t a c y j n i e  
z e  s a l i .  O lbrzym ia większość Izby oświadcza 
się za wnioskiem , posiedzenie jes t więc zam
knięte.

O znajm ia o tem m arszałek, naznaczając na* 
|stępne posiedzenie n e  s o b o t ę  3  l u t e g o  g. 
j 10 rano.
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Posiedzenie skończyło się 3 5  minut po 12 
w południe.

Z Komisyj.
K o m i s y a  b u d ż e t o w a  przyjęte '*:czo- 

raj z referatu p. Abrahamowicza rubrykę |V bu
dżetu (tea tr i sztgkj piękne). Poza preliminarzem 
Wydziału krajowego uchwalono wstawić 15 .000  jy 
w budżet r- 1913 na wystawę architektoniczną w 
K rakow ie; petycye o zasiłki artystyczne odesłano 
do Wydziału krajowego.

Ż referatu p. U rbańskiego załatwiono ru 
brykę XIV (oplaiy konsum cyjne). Przy te j spo
sobności rozwinęła s ję  szeroka dyskusya nad spo
sobem  ściągania krajowych opłat od napoi alko
holowych, przyczem powzięto rezolucyę, wzywa
ją cą  rząd do zwalczania pokątnego szynkarstwa. 
Z referatu p. Żardeckiego przyjęto rubrykę XII 
(szkolnictw o handlowe i przemysłowe).

Z petycyi uwzględniono: 2000  K na kursy 
g o sp o d a rs tw a  kobiecego przy liceum św. .Jadwigi; 
5000  K na seminaryum dla nauczycielek gospo
darstwa kobiecego w Krakowie; ruskiemu Tow a
rzystwu „Trud" uchwalono podwyższyć suLwen- 
cyę o 200  K, szkole handlowej Towarzystwa 
szkoły handlowej we Lwowie z 8000  na 10 .000  K, 
ryczałt na stypendva handlowe podniesiono z 
12 .000  K na 15.000 K.

W reszcie uchwalono wszystkie pożyczki za
proponowane przez Wydz. w prowizoryum bu- 
dżetowem.

Komisya s z k o l n a  obradowała wczoraj 
nad poprawą płac nauczycielskich względnie 
nad jednoiazowym  dodatkiem drożyźnianym na 
r. 1912. Uchwalono aż do zupełnego porozum ie
nia się z komisyą budżetową zachować ścisła ta
jem nicę obrad.

Komisya k o l e j o w a  przyjęła z referatu p. 
K olischera sprawozdanie z departamentu IV Wy
działu kr.

Komisya g o s p o d a r s t w a  k r a j o w e g o  
dla braku kompletu nic odbyła posiedzenia.

Na poniedziałek zwołano komisyę sanitarną 
i górniczą, na wtorek bankową.

Miast* a Kontrola opłaty od napojów 
spirytusowych.

W południe po posiedzeniu Se jm u  udała 
się wczoraj do m arszałka deputacya Związku 
miast, w której udział wzięli pp. M a r y e w s k i  
(znst. pi ez. Związku), M a i s s, K i e s k i ,  $  c h a- 
t z e l i T  e r t i l, nadto członek Wydziału kraj. 
dr. J  a h l.

W wykonaniu uchwał ostatniego wiecu 
m iast deputacya prosiła m arszałka o poparcie w 
sprawie zmiany przepisów o kontroli opłat od 
napojów spirytusowych w kierunku zaostrzenia 
te j kontroli, a tern samem usunięcia szkodliwego 
d)a kontrybuentów przemytnictwa. M arszałek o- 
biecal poprzeć tę sprawę.

Nauczyciele w Sejmie.
W  gmachu sejmowym zjawiła się wczoraj 

deputacya nauczycieli, w skład której wchodzili 
pp. dyr. S o l e s k i ,  N o w a k  (z Krakowa), S  i-i 
c i ń s k i, P o p o w i c z ,  S m u l i k o w s k i  i 
H a j d u k i e w i c  z.

Deputacya konferowała z pp. B  a n d r o w- 
s k i m, L e o ,  K o r y t o w s k i m  i referentam i 
sprawy poprawy bytu nauczycieli pp. H a 1 b a- 
n e m  i G e r m a n e m .

Referenci zapewnili deputacyę o życzliwo
ści dia poruczonej im sprawy, przyrzekli jak  na j
przychylniej i najrychlej ją załatwić, W e wtorek 
ma się odbyć następna konfereneya deputatów1 
z p. G e r m a n e m .

Deputacya młynayzy.
W czoraj pod koniec posiedzenia przybyła 

do Sejm u  deputacya młynarzy, składająca się 
z prezesa Związku młynarzy p. Alfreda F  r e n> 
k 1 a i sekretarza W ilhelm a E 11 e r s a i złożyła 
na ręce p. L u b o m i r s k i e g o  petycyę do 
Sejm u w' sprawie subwencyi krajow ej dla pro* 
jektow anej zawodowej szkoły młynarskiej.

'L  Klubu ludowców.
0 prawowierność p. JampoIsKiego.

Po zamknięciu w czorajszego posiedzenia 
Se jm u  zebrał się poselski Klub R S .  L. na na 
radę tu s p r a w i e  z a c h o w a n i a  s i ę  p o 
s ł a  J a m p o l s k i e g o  w obec Klubu. P rezes 
Stapiński Dostawił wniosek na w y k l u c z e n i e  
p. Jam polskiego z gror.a posiow P, S . L. P oseł 
Myjak wyraził życzenie, aby odroczyć decyzyę 
na czas po zjeździt  „frondy" w Tarnow ie, m a
jącym  się odbyć 11 I-teg o  br. P osłow ie: dr. 
Eernadzikowski, Gipser, Styła i W itos, potępiając 
zachow aj.le się p Jam polskiego, oświadczyli się 
za odroczeniem  uchwały do następnego posie
dzenia Klubu. W glosowaniu tajnem  oświadczyło 
się za natychmiastowem wykluczeniem p. Ja m 
polskiego sześciu, a za odroczeniem  decyzyi 
siedmiu posłów. W obec tego p. S  t a p i ń s k i 
z ł o ż y ł  p r z e w o d n i c t w o  K l u b u .  Przy
stąpiono do wyboru prezesa Klubu i na wniosek 
posła Lewakowskicgo w y b r a n o nim p o n o 
w n i e  i j e d n o m y ś l n i e p. S  t a p i ń s k i c- 
g o  —  poczem  na wniosek posła dr, Stefczyka 
uchwalono również j e d n o m y ś l n i e ,  że u- 
z n a j e s i ę  z a  n i e z g o d n e  z o b o w i ą z 
k a m i  c z ł o n k a  s e j m o w e g o  k 1 u b u P S L . 
p o s t ę p o w a n i e  p o s ł a  J a  m p o l s k i e g o ,  
a w szczególności wystąpienie jego na polskiem 
K o lt sejmowem i że ceiem  ostatecznego zała
twienia te j sprawy postanawia sic odbyć; posie
dzenie klubowe w sobotę 3 lutego o godzinie 9 
rano.

Dodać należy, że od czasu powstania i w .  
„ f r o n d y "  w Stronnictw ie ludów, poseł Jam poiski 
do niej należy, jakkolwiek mandat poselski do 
Sejm u  w r. 1908 — jak utrzymują ludowcy 
uzyskał tylko dzięki kompromisowi ich z konser
watystami. Przeciw  tomu kompromisowi obecnie 
wystąpił p. Jam poiski publicznie na Kole s e j
mowem, ośw iadczając, iz nie godzi się z polityką 
p. Stapińskiego. 1 ten właśnie ostatni fakt był 
bezpośrednim  powodem takiego obrotu sprawy — 
chociaż także i pośrednio pomiędzy p. Jam pol- 
skim a reszta klubu m iało przychodzić do czę
stych i ostrych scysyi, na zewnątrz jednak to się 
nie ujawniało dotychczas, aż dopiero teraz. D la
tego klub i prezes jego w ten sposób bronią 
sw ojej dyscypliny.

W sejmowym Klubie ludowców jest jeszcze 
jeden zwolennik frondy: p. Myjak, który jest ta 
kże postem parlamentarnym. Po za mm zrearią 
z powodu organizowania ^się frondy nie grozi 
obu tym klubom P S L . żadne rozbicie.

.TELEGRAMY.
Termin ęwolama parlamentu,

W iede i. (T e l. wł.) Ja k  się wasz korespon
dent dowiaduje z kół dobrze poinformowanych, 
nastąpi otwarcie parlamentu stanowczo 27 1 u t e- 
g o. Prezydyum Izby poselskiej sądzi, iż obrady 
kom isyjne postąpią do początku m arca tak dale
ko, iż będzie można w pierwszych dniach marca 
przystąpić do pierwszego czytania przedłożeń w oj
skowych. Rząd zamierza wogóle tak forsować 
przedłożenia -wojskowe, by parlam ent austryacki 
jak najrychlej ukończył obrady nad niemi.

Nov/y tifcmcyusz papieski 
v/ Wiedniu!

P sy m . (T B K  )  P ism o katolickie „C orrięrć 
d*Itaiia“ donosi, że sekretarz kongregacyi dla 
nadzwyczajnych spraw duchownych ks. S  c a p i- 
n e l l i  d i  L e g u i g .  n o  został zamianowany 
n u n e y u s z e m  w W i e d n i u .

Rzym. (T B K .)  ,,O sservatore rom ano” u- 
rzędęwnię potwierdza nom inacyę ks. Scupinelli 
di Leguigno na nureyusza w Wiedniu. Rów no
cześnie ks. Scapineili został zamianowany tytu
larnym arcybiskupem  Laodykei.

Choroba hr. Aehremhala.
W ied eń . (T c l. w ł.) Stan  zdrowia hr. A eh

renthala nie polepszył się.

Premier węgiersKi w  Wiedniu.
Wiedeń. (T B K ,)  Przybył tu w czoraj prezes 

gabinetu węgierskiego hr. Khuen-Hedervary.
B y d « p t5 z t .  (W ęg. B . kor.) Donoszą z 

W iednia. Dziś o gedz 11 przed poł. hr. Khuen- 
Kedervary będzie przyjęty przez cesarza na po
słuchaniu.

Choroba dr. Ebenhocha.
Wifcdeń. (T e l. wł.) Stan  zdrowia b. mini

stra E b e n h o c h a  znacznie się pogorszył.

Dem cm i sensacyjnej pogłosHL
T ry e s t . (T e ł. w ł.) Londyńskie wiadomości 

o utworzeniu staeyi dla niem ieckich okrętów 
wojennych w Tryeście, które przyszły via W ło
chy —  są nieprawdziwe.

AustryacRi następca tronu w Berlinie.
B e rlin . (T e l. w ł.) Arcyksiążę Franciszek 

Ferdynand przybędzie dziś przed południem do 
Berlina. C esarz W ilhelm  i prawdopodobnie także 
następca tronu przywitają go na dworcu. W po
łudnie odbędzie się śniadanie rodzinne w zaniku 
królewskim, ■wieczorem chrzciny w pałacu następ 
cy tronu, a o 8 w ieczorem  obiad d w orski; po 
obiedzie arcyksiążę w yjedzie z Berlina. Na ży
czenie arcyksięcia zamówił am basador austro- 
węgśerski m szę w kościele śwc Jadwigi, której 
arcyksiążę wysłucha.

U m fiM jfc K o n s u I ® y f e  między Austro- 
Węgraml a  Serbią.

W ied eń . (T B K .)  „W iener Z tg .“ ogłasza u 
mowę konsularną z 3 0  m arca 1911 między 
Austro-W ęgrami a Serbią .

kr. Stsn. Tarnowskiego
w  g o d n o ś c i  p r e z y d e n t a  AKnd. Umiej.

W ied eń . (T B K .)  „W iener Z tg .“ ogłasza: 
Cesarz zatwierdził ponowny wybór em. prof. 
Uniwersytetu Jagiellońskiego Stanisław a hr. T a r
nowskiego na prezydenta Akademii U m iejętności 
w Krakowie.

Z Węgier.
Z Sejmu.

B u d a p e s z t. (T B K .)  Ma w czorajszem  posie
dzeniu Sejm u obradowano dalej nad ustawą fi
nansową.

P. Teodor B a t t h y a n y i  ze stronnictwa
Justha oświadczył, że podniesione przez Appo- 
nyiego, a aprobowane przez Andrassego, żądania 
•wojskowe stanowią minimum, które należy prze
prowadzić za wszelką cenę. Co do obstrukcyi, to 
na razie stronnictwo mówcy posługiwać się b ę 
dzie wszelkimi środkam,, Rząd może robić to sa 
mo. Gwałtowi rządu przeciwstawi opozycya gwałt 
mas ludności. /

Po mowie Batthyanyego z e r w a ł a  s i ę  
b u r z a ,  gdy Andrassy zażądał gtosu w sprawie 
osobistej.

Po nastaniu spokoju przemawiał p. Juliusz 
A n d r a s s y ,  poczem  p r z y j ę t o  u s t a w ę  
f i n a n s o w ą  w rozprawie ogólnej i szcze
gółowej.

Pogłoski o rozwiązaniu Sejmu węgier
skiego.

Wiedeń. (T e l. wł.) Z kół najlepiej poinfor
mowanych donoszą, iż nastąpi —  jak  się zdaje 
—  rozwiązanie Se jm u  węgierskiego, gdyż za
warcie ugody z KossuŁhowcąmi nie usunęłoby 
obstrukcyi, jaka grozi przedłożeniom  wojskowym 
ze strony Justhow ców .

lozwiązanie Sejmi1 chorwackiego.
Zagrzeb. (T B K .) Dziennik urzędowy ogła

sza dwa pisma odręczne króla o r o z w i ą z a 
n i u  w y b r a n e g o  n i e d a w n o  S e j m u  
chorwackiego, który jeszcze się nie zebrał. Roz
wiązanie nastąpiło z powodu, że S e jm  w swym 
obecnym  składz!e nie daje nadziei pomyślnej 
pracy. Rów nocześnie polecono banowi rozpisanie 
nowych wyborów do Se jm u .
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Sprawy zagraniczne. 
W a l n a  w l o s k t H u r e c k a .
0  konfiskatę „Tąvignano“ .

P ary ż . (Ag. H avąsa). D onoszą z Rzymu, 
że rząd francuski zaządał wyjaśnień eo do rzekom ej 
konfiskaty francuskiego parowca „Tavignano“ 
w pobliżu Tunisu. ,

„Tavignano*‘ na wolności.
R zym . (T e l. w ł.) Agencya Stefaniego ogła- 

sza sprawozdanie z konfiskaty okrętu „Tavigna- 
n o V  stw ierdzające, że ładunek składał się z mą* 
ki, cukru, konserw m ięsnych i winą, nie zaw ie
rał zaś żadnej specyficznej kontrabandy wo
jen n e j. Po  skonstatowaniu tego stanu rzeczy a- 
reszt zniesiono.

Demonstraęye antiwłosHie.
Tunis. (T B K ) . Przed konsulatem  włoskim 

odbyła się m anifestacya ną rzecz wypuszczenia 
okrętu „Tavignano“. Policy  a rozprószyła dem on
strantów.

Echa afery „Han<mbeV‘*
M arsy lia . (H avas). 29  podróżnych tureckich, 

których zatrzymano w Cagliari, będzie po powro
cie do Francyi zbadanych przezkom isyę, złożoną 
z przedstaw iciela policyi, oficera i lekarza. Tylko 
tym podróżnym, których przynależność do „Czer
wonego Półksiężyc?." będzie ściśle ustalona, wol
no będzie udać się w dalszą drogę do Tunisu.

Tunis. (Ag. Hayasa). Okręt „Mustafa" o- 
trzymał rozkaz przewieźć mśsyę turecką z C a
gliari napowróf do Marsylii. „Mustafa" dziś w po
łudnie przybędzie do Cagliari.

HonseKweśkye —  Których nie będzie.
V n«deń. (T e ! ,  wł.). Sprawa zatrzymania 

okrętu „Bregenz" nie pociągnie za sobą żadnych 
zawikłań dyplomatycznych. Idzie tu bowiem o t. 
zw. „żywą kontrabandę", trudno zaś odmówić 
W łochom  praw, które im przysługują w myśl 
zwyczaj ów między naród owych.

Reorganizacya floty turecKięj,
B e rlin . (T e ł. w!,) Turecki ambasador w 

Berlinie pertraktuje z rządem niemieckim w 
sprawie zaangażowania do służby tureckiej pe
wnego znanego oficera marynarki niemieckiej, 
któryby m iał zorganizować flotę turecką.

Nie bettzfe przesilenia!
Konstantynopol. ( T B K .)  „Sabal/1 za

przecza pogłosce o mającej nastąpić dymisyi 
wielkiego wezyra i rekonstrukcyi gabinetu.

Rewoktcya w Chinach.
Zamach na Komendanta Tientsinc.

Londyn. (T el. wł.) O negdaj rzucono na 
dworcu w Tientsin ie bom bę na jenerała  Czang- 
Nitse, komendanta Tientsinu  i znanego reakcy- 
onistę. G enerał Czang-N itse nie został raniony. 
Spraw cę zam achu, —  który bronił się rewolwe
rem —  schwytano.

Zamach na reaKcyjnego generała.
P ek in . (B . R eu tera). Gdy były dowódca 

gwardyi cesarskie j Lijangti w czoraj wysiadł z po
wozu przed swym domem, pewien Chińczyk w 
mundurze oficera rzucił na niego bom bę. Lijangti 
j e s t ' c i ę ż  k o  r a n n y .  Jed n ą nogę m usiano mu 
amputować. Stan  jego je s t groźny. Napastnik, 
prawdopodobnie rew ńueyonista, zginął wskutek 
wybuchu bomby. Lijangti, który jes t reakeyonistą, 
był podejrzany niedawno o to, że doradzał, aby 
zaatakowano Chińczyków w P ekinie.

Ruchy wojśK rewolucyjnych.
C zifu . (Ag. P e t.)  Z D alnego przybyło tu 

100  rewolucyonistów. Do Lunkau i Hwangsten 
wysłano drogą m orską w ojsko z dwoma działam i. 
S łych ać, że stam tąd wyruszyło 1000 rewolucyo- 
nistów do Laiczufu. M iasta Kinghaiczu i W aj- 
hajw aj przeszły na stronę rewołucyi.

Z Kraju.
Proces „Ojczyzny".

Kraków. (T B K .)  W czoraj w południe z ja 
wili się u sędziego śledczego p. Błachoeińskiego 
zastępcy strgn procesowych adwokat dr Bardęl 
zą p. Stępińskiego i dr. Rowiński z ł  redakcyę 
„O jczyzny" i po przejrzeniu aktów pruoesowych 
oświadczyli, iż zastrzegają sobie w niesienie na 
piśmie, czy i jacy  świadkowie przesłuchani w dro
dze rekwizycyi m ają być wezwani osobiście do 
rozprawy, Po wniesieniu tego podania uzupełnio
ne akta będą przedłożone przewodniczącemu 
pierwszej rozprawy radcy Jasiew iczow i, poczem 
rozpisana będzie rozprawa. Odbędzie się ona w 
m arcu przed przysięgłymi.

Z giełdy.
Wiedeń. (T e l. wł.) Na w czorajszej giełdzie 

żywem zainteresowaniem  Cieszyły się głównie wa
lory żelazne. Żywym też popytem cieszyły się 
„Alpiny", które poszły w górę o 4  K i akcye 
żelaza praskiego, które wykazywały kurs wyższy 
o około 30  K. Również akcye „Berg- und Hiit- 
tenw erke" polepszyły się. Podobnie też poszły w 
górę prócz walorów żelaznych także akcye „Poi- 
dihiitte" i Banku depozytowego. Wiole akc.yi w ę
glowych i niektóre spirytusowe wykazywały rów
nież zwyżkę. Polepszyły się także akcye cukro
we. Odnośnie, do innych papierów' sytuacya na 
Węgrzech spowodowała rezerwę; jednakże i tu 
tendeneye byty niezłe wskutek trwałego polepsza
nia się sytuacyi w polityce wewnętrznej i ze
wnętrznej.

SubsKyypcya nowej pożyw i.
W iedeń. (Tel.  wł.) Pocztowa Kasa oszczę

dności zarządziła aby także urzędy pocztowe 
przyjmowały subskrypcyę na rentę koronową i 
umożliwiła w ter; sposób także ludności zamie
szkałej w miejscowościach, w których niemo filii 
bankowych partycypowanie w subskrypcyi.

Oprócz tego pozwolono subskrybentom po
zostawić renty, przyznano im na podstawie .sub
skrypcyi, w przechowaniu pocztowej Kasy oszczę
dności. Urzędy pocztowo mają je  przyjąć w prze- . 
chowanie bezpłatnie.

W ied eń . (T ek  wł.) Z wszystkich stron 
Aust-jyi donoszą, iż subskrypeya pożyczki rento
wej postępuje żywo i jest bardzo debrą. Nad
chodzą także liczne zgłoszenia z zagranicy.

.Wybory w labie adwokackiej.
W 'sali Towarzystwa kredytów, ziemskiego 

przy ul. Karola Ludwika i. 1, odbyły się wczoraj 
wybory członków Wydziału Izby adwokackiej we 
Lwowie. Współudział glosujących był niebywale 
liczny, szczególnie dopisała prowineya.

Glosowanie rozpoczęło sic o godzinie wpół 
do 5 pop. i trwało do godziny 6. W dwie godziny 
później ukończyło się skrutynium, którego wynik 
był następujący;

Ogółem głosowało 350  adwokatów. Prezy
dentem Iżby wybrany został dotychczasowy pre
zydent dr. A s c h k e n a s e, wiceprezydentami i. 
dr. K a m i ń s k  i; II. dr. Ł o z i ń s k i ;  członkami 
W ydziału: dr. Diamand Jakób, dr. Górecki, dr. 
Grek, dr. Kwiatkowski, dr. Loewenstein, dr. Pa- 
neth, dr. Rosm arin, dr. Steinhardt i dr. Solowij. 
Z a s t ę p c a m i  c z ł o n k ó w  W y d z i a ł u  wy
brano: dra Jurkiew icza, dra Łaza, dra Ringla i 
dra W olfa ;  p r o k u r a t o r e m  I z b y :  dr. Mi
chał G rek; jego  z a s t ę p c a m i :  dr. Sokal i dr. 
Sch le ich er. Prezydentem  R a d y  d y s c y p l .  
wybrano: dra Godlewskiego W łodzim ierza;
członkam i: (na 3 lata) dra Bilika, dra Chigera, 
dra Frieda, dra M enkesa i dra Z ioną; na 2 la 
ta : dra D w ernickiego; na 1 rok: dra A llerhanda; 
ich z a s t ę p c a m i  (na 3  lata) : dra Dogilew-
skiego, dra Mańkowskiego i dra W yrostka. Do 
komisyi r e w i z y j n e j  wybrani zo sta li: dr. Kaha- 
ne, dr. M ichejdą i dr. £wyn. W końcu e g z a 
m i n a t o r a m i  dla egzaminów adwokackich wy
brani zosta li: dr. Allerhand, dr. Bund, dr. Dzię- 
dzielewicz, dr. D obiecki, dr. F e iles, dr. F ischer, 
dr. Fedak, dr. Kwiatkowski, dr. Km icikiewięz,

dr. Loewenherz sen., dr. Lelstyna, dr. Mikuliń- 
ski, dr. Parnas, dr. Rauch, dr. Sołowij, dr. Szu- 
chiew icz, dr. W róblewski i dr. Zipper.

D odać należy, iż kandydat m niejszości dr. 
D z i ę d z i e l e w i c z ,  który zdołał skupić na 
sieb ie zaledwie 47  głosów, nadesłał w połowie 
głosowania list na ręce komisyi w yborczej z za
wiadomieniem, że z kandydatury rezygnuje.

P o  ukończeniu aktu wyborczego prezydent, 
w iceprezydenci i prokurator podziękowali w sło 
wach serdecznych za zaufanie. N astępnie wy
brano jeszcze  kom isyę dla budowy domu wła
snego dla Izby adwokackiej, a także drugą ko
misyę dla zbadania stosunków w adwokaturze.

Z ostatniej poczty.
—  S p r a w a  c h e ł m s k a .  Posiedzenie 

konwentu seniorów Dumy uchwaliło odbywać 
dyskusyę nad projektem  w yłączenia th e łm s z c z y ' 
zny na trzech posiedzeniach dziennych aż. do je j 
ukończenia. Po  je j ukończeniu Duma przystąpi 
do trzeciego czytania projektu samorządu m iej
skiego w Królestwie Polskiem . Uchwalono rów
nież ograniczyć liczbę mówców i czas ich prze
mawiania w dyskusyi chełm skiej z wyjątkiem 
mówców polskich. C elem  przeprowadzenia ogra
niczenia mówców i mów odbyło się w czoraj 
podczas przerwy w obradach Dumy posiedzenie 
seniorów w gabinecie prezydenta Rodzianki.

—  Z k r o n i k i  b a n d y t y z m u .  Na sklep 
kolonialny Fischclsohna w Warszawie napadli 
czterej bandyci uzbrojeni w rewolwery i zrabo
wawszy pieniądze, znajdujące się w sklepie, u- 
ciekii.

Czterej bandyci uzbrojeni w rewolwery 
napadii onegdaj w Lodzi na Stanisława Bugaja 
i grożąc mu rewolwerami zrabowali 300  rubli.

Z e „z wy c i ę s t w “ f l o t y  wi  o
li k i e  j. P  a r o w i e c „ B r e  g c n c y  a" zawinął 
onegdaj do Sue?u i donosi o przytrzymaniu go 
przez statek wioski „Vpltum o“, co n a stę p u je : 
Dnia 22 b. m. o godz. 9  rano statek „Bregen- 
cy a“ o 15 mii na północ od portu Perim  został 

1 przytrzymany przez wioski okręt wojenny „Vol- 
turno". Jed en  podróżny 2 klasy i 13 podróżnych 
} klasy, których _ Włosi podejrzywali, że są żoł
nierzami tureckimi, zostało przytrzymanych i 
przetransportowanych na pokład okrętu „Vo!tur- 
no“. „Bregencya" po 2 goazinnem zatrzymaniu 
się popłynęła dalej do Suezu i prawdopodobnie 
dnia 31 b. m. zawinię do Tryesfu.

„ C a r t a g e "  i „ M a n o u b e " .  „Agencya 
Stefanicgo" ogłasza notę w sprawie załatwienia 
konfliktu włosko-francuskiego o statki „Cartagc" 
i „Manoube". Mota podnosi, iż przytrzymani pa
sażerowie statku „ Ma no u be “ oddani zostaną kon
sulowi francuskiemu w Cagliari i że cały kon
flikt oddany będzie pod rozpatrzenie sądowi roz
jemczemu w Hadze.

Nota wspomniana je s t  krótka i ułożona w 
wyrazach umiarkowanych, świadczących o duchu 
pojednawczym. Na wstępie wyrażono życzenie, 
aby zajście to załatwione zostałó pod warunka
mi, odpowiadającymi godności obu państw. Pierw
szy ustęp noty odnosi się do okrętu „Cartage", 
drugi do „Manouby".

Po onegdajszej Radzie minist rząd franc. 
za pomocą telegramu bez d”utu polecił kom en
dantowi statku „Cartage", który znajduje się w 

i drodze między Tunisem a Marsylią, aby popły
nął do Cagliari i tam zabrał na pokład 2 9  T u r
ków, przytrzymanycn na statku „C artage" celem 
przewiezienia ich do Francyi.

„T r a v i g n a n o “!  Dzienniki paryskie 
notu jąc załatwienie konfliktu w sprawie o- 

krętów „C artage" i „M anoube", wyrażają ubole
wanie z powodu zatrzymania przez W łochów 
statku „Travignano“. Dzienniki przeważnie w to 
nie bardzo podnieconym omawiają tę  sprawę, 
która na nowo wywoła gniew narodu francuskiego.

Z Tulonu natom iast dochodzi wiadomość, 
która świadczy, że Francya mimo załatw ienia a- 
fery „C artage" i „M anoube" gotowa je s t energi
cznie bronić swobody ruchów swej floty handlo
w ej. Mianowicie nowo wybudowany dreadnought 
„T ergniaut", uzupełniwszy amunicyę, stoi w po
gotowiu do wypłynięcia na pełne morze.

—  R o s y a „ u s p o k a j a "  P  e r s y ę w 
dalszym ciągu. Oto jak donoszą z Tebrysu, ścięto  
tam 6  Fidaisów, oskarżonych o udział w napa
dach na wojsko rosyjskie.
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sztuczne wyKonujl wedie najnowszych systemów ZaKSttd «Jentystyczno-technlcrny
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Numer miałom,- ibÓO. —- y.?koni|ja
" s i t ) ' \ v  p r z I S ą g u  fe d r .e B p  d ń fą .

—  Z a n a c h  na  11 e p o l i t y c z n e  m .; Zjazd delegatów To w . wzaj. ubezpieczeń
W Mukdenie zamordowano przewodniczącego j urzęaniKĆw pryw a nych obradował w czoraj: 
Z jednoczenia rew olucyjnego do przyspieszenia i pod przewodnictwom Zdzisława lir. Tarnow skiego.'
reform.

KRONIKA.
K a l e n d a r z y k :

U z i - i  w  n i e d z ie lę  ! '2 £ . s t y c z n ia )  > r z y . - n . - k . i t .  
W ie l k i e g o ; g ; . - k r . i .  P .n v . f i  H w .

W so hJB  o  godzinie 7 '0 3  r a n o .  z a c h ó d
(b i j  lc  4 04 pc.pahićnń:.

Jutro u poniedziałek ■-1 stycznia): Franciszka o,i- 
le z e g o ;  g r . - k a f .  P e l r t .  W e r y h y .

\ y V c :H ‘'-J. s ło ń c a  o g c - d ż in ie  7 '0 2  r a n o ,  z a c h ó d  o  g o 
d z in ie  4 '1 2  p o p o i i i d n i u .

P r o g n o z a  n a  c i f e j l . .a

Q  a  I  i  c  y  a w s c h o d n i a .  P r z e w a ż n ie  p o c h m u r n o ,  
c z a s e m  o p a d y ,  c ie p ło t a  s p a d a ,  p o l u d n .  z a c h o d n i  o ż y w io n y  
w i a t r .

R e p e r t u a r  T e a t r u  m i e j s k i e g o :

W  n ie d z ie le  o  3  p o p o l .  „ Ż y w y  t r u p 1'1 
a k t a c h  L w n  h r .  T o ł s t o ja .

W  n ie d z ie lę  o  p ó ł  d o  S „ C a r m e n 1'..

j Przedm iotem  obrad był szereg zmian stu* ’
1 11 : tu tu, które członkom  towarzystwa zapewnią po :

: e jpntualrfeE l wprowadzeniu znaczno k orzyści,; 
Naiważnieisca z proponowanych ję s t zmiana s t a - ;

, tui.u w tym kierunku, źe na przeszłość inwalidzi: 
i mieliby pobierać per.syę w rów ., chocby z ara . j 

K a r o la  : b iali’ 1 zd<lj k .  (w zw iadach  rządowych 600  kPF.)
; Członkowie mogą pobierać rentę, choćby n ie j 

o g o -  jjnkiszkaii w Ausfryi. Sieroty no m atce zrów nane; 
będą ■/. sierotam i po ojcu. Kobiety, która w y stą -: 
piły z Towarzystwa, mają prawo do zwrotu j 
wssvstkich wiTaconyńh star., nawet chociażby

ZivnostensKa BanHa
F i l i a  w© L w o w i e
ul. T rz e c ie g o  M a ja  1. 2.

W p ła c o n y  k s p i i . - i ł  
a k c v » n v :  

ł f  8 0 , 0 0 0 . 0 0 0

F u n a u a z  r e z s r w c w - y  
p r z e s z ł e :

U . 2 2 , O t  O . O O O

wpłaconych
wł-ssii? za mąż w dwa taO&po wystąpieniu. P r ó c z !

t k )

Z a k o p a n e  ( L w ó w  A k a d e m ic k a  2 4 )  c o d z ie n n ie  k o ń 
c a  t  m u z y k i  s a lo n o w e j® ? . 1 s t ę p  w o ln y .

l e g o  komisya zaproponow ać podwyższenie ubez- •• 
pieęSeń pośyniertnych do 5000  koron.

Po referacie rozwinęła się obszerna dysku- 
i sya, w której zabierało glos kilkunastu mówców j 
! Z  H. piet 3 na bruK rzuciła się wczoraj i 

dramat w 5i w celach sam obójczych Antonina Spaitów na, słu 
żąca u dr, Lachowicza, zam, przy ul. C zarnie-i 

i ckiego !. 24. D csperatka złam ała nogę i  kilka j 
n prawdopodobnie także doznała załam a- i

A t h ń  W k ła d e k - b a  i s i t . ż e c z k i  n a s z e g o  
Z & k is d U  w y n o s i  z k o ń c e m  iejSnia r o k u  Tt?T I 

«•: 1 2 1 , © 6 7 . 4 4 S * 5 2 .

Oprocentowujemy wkładki na i  T  O’
:: :: :r u książeczki oc %  \4 O
i w y p ła c a m y  'd z i e n n i e  d o  K  5 - 0 0 0  b e z  w y p o 
w ie d z e n ia .  ■—  P r z y - jm u le in y  w k ła d k i  p o c z ą w s z y  o d  
K  2 0 . —  W y d a je m y  p iz e k a z y  n a  A m e r y k ę  i  z a ła 
t w ia m y  t a m ż e  w s z e lk ie  i n t e r e s y  p i e n ię ż n e  b a r d z o  

k o r z y s t n ie .  2 0 3 3
■ n e n B M M H U H n n m iB M B S B H

(, ' nia czaszki. W stanie zupełnej nieprzytom ności
: o d s t a w i o n o  n i e s z A z c ś i i w ą  d o  s z p i t a l a  p o w s z e c h -  

M E L I O S .  K in e , T n . t t o g r a V  A r t y s t y c z n y  w e  L w o w i e  i n e g o .  P o w ó d  s a m o b ó j s t w a  n i c  n i a n e .  
S t a n i s ł a w o w i e ,  K o ł o m y i  i  T a r n o w i e .  N a j l e p s z e  p r o -  ~ Z g u b i o n o :  P u g i l a r e s  . c z a r n y  z  i ;  we,;,
g r a m v . i ol

O d c z y t  o  T u r c y i  m l c d o t u r e c k i J k o  in ż .  p .  S a n t o  :

woiyrn me 
. o '

u >.•>.*»> ir.m; KSlĄ/.sez. 
n a  i. ';U  K .
Zn ilezioiio : Topc jzę  damsi

H R  o k o ło  5  K  i 
u  k ła d k o i- .  4  k o s y  o s z c z ę d -

7. c h u s t k ą  d o  n o s a
S e m c  B e ja  n a  t e m a t  k o b ie t  t u r e c k i c h  o d ło ż o n y  z o s t a ł  n a  : i b i l e t a m i  M L e jo w  v n t i .
p o n ie d z ia łe k  d n ia  2 9  b m .  i  o d b ę d z ie  s ię  w  M u z e u m  p r z e - . Z m a i i i ' . S 7  s t y c z n ia  1 9 1 2 : S u l i k  K a z im ie r z , s t r a ż -  \

2 4  i S t e ć  A n t o n in a ,  ż a r o b n i c a ,  4 4  f a t ;  O c z k o w sm y s ło w fc m  t u l .  H e tm a ń s k a ' /  o  g .  8 w ie c z o r e m .

O d c z y t  o  M c z o p j t ó m i i ,  p .  f .  - „ C h a ld e z  i  A s s y r y a *  ; i c i s z e k / m m  ż a r o b n i t a ,  6 *'S T T u T K l k e f o n  "ś  r n h m - ' f  B l i l 8 S Z  S f l ? "  S B Z B l  S S f e S
o d b ę d z ie  s ię  d z .s  ,v n ie d z ic ię  o  g o d z . u - t e j  w  I n s t y t u c ie  : m a n a  j) . , ;R ja k i Cg c, j  r o k  2  m ie ś . ;  H e r b s t  K a la r z r n a ,  b e z  i ,  .  ,  .  , , ,  n  .
t e c h n o lo g ic z n y m  u l .  B o u r l a r d a  I .  5 . O b a  o d c z y t y  i l l u s t r o -  , 2 a j ^ ; j .  g 0 : C h r i s t a  J u l ia ,  ż o n a  e m e r y t ,  u r z ę d n i k a  c  k . \ L u o w ,  j Ł g l f c U o n s k B  1 U  T e l .  I 6 7 .

Z a s z c z y t n ie  z n a 
n a  A m e r y k a ń s k a

M aszyna
do pisania
z  p i s m e m  s u p e t -  
n ie  w id o c z n e m

L. C. Sss itfc 
% Bross

G e n e r a l ,  z a - ifs .ip -  
s r v o  n a  G a iiC y ę  

i  B u k o w in ę

B i l e t y  d o  n a b y c ia  ! jęa ; *w a ń e  b ę d ą  1 3 C o b r a z a m i ś w i e t ln y m i  
w  k s ię g a r n i , A i t e n b e r g a .

W  „ Ż y c i u * -  ( S ie n k ie w ic z a  .9 )  o d b ę d z ie  s u ^ jk w  n ie -  
d z - e lę  2 8  b m .  o  g o d z .  5  p o p o l .  W ie c z o r y n k a ,  p o ś w ię c o n a  
„ R e w o lu c y i  1 9 0 5  r .  w  l i t e r a t u r z e  p o l s k ie j11. C z ę ś ć  r e c y t ó -  
c y jn a  i  m u z y c z n a .  W s tę p  ó b  i  4 0  h a l .

P -ą ć d z ie s ią ta  ro c z n ic a  p o w sta n ia  s ty c z 
n io w eg o . Ja k  wiadomo kom itet obywatelski, któ
ry zajm uje się pracami przygotowawczymi do o b 
chodu 5 0 -tc j rocznicy powstania podzielił się na 
trzy sekeye: wystawowa, literacką i obchodowa.

W czoraj w salach Kola literackiego zebrali 
się członkowie wszystkich sekcyj, aby sic ukon*

p a ń s tw a ,  1. 7 4 ; M ą n u g ie w ic z  M a r y a n .  s y n B ^ r o b n i k a ,
9  ! . ' . t . M i r u c k i  A n t o n i ,  s a r o b n ik ,  i .  3 2 ; M o s m g ie w ic :  
n is fa w .  łn d y  l o k s i ,  !. 9 8 ; W y s o c z a ń ^ k i  E m i l .  s y n  e g z - * k i: t .  
p o d a t k a iy o ę a .  1 r o k  3  m ie ś . ;  K o c c a b s k i  W ła d y s ła w ,  w e ś n y  
rn .,> rk :( -6 i ; i .  1. 4 9 ; D o u c h a r t  J a n .  z a r o b n i fc ,  i .  3 4 : S e k l c r
F c i w c c  : u  m a jta ,  •• 4 2 ;  M i r

D ę m o n s t r a c y a  m a s z y n y  b e z  p r z y m u s u  
k u p n a  —  C e n n ik i  g r a t i s  i  f r a n c o .  

K o m p l e t n e  a m e r y k a ń s k i e  u r z ą d z e 
n i a  b i u r o w e  m a r l Ł !  , . J E R R Y “ . 

24)89
z e k u p k a .

B a le t z s ie n t  p o w o d z e s i c j o  c ie s z ą  s /< ł c o d z i e n n i e ; 
k o r f k Ć L l I  s y m f o n i c z n e ,  K A W I A R N I  „ C i  f Y * - ,  i . w ó w , , 
K a r o l a  t . u d w i k a  1. 1 1 . W s t ę p  wolny f u 5 2  i

Sprawozdanie z czerniow ieckicgo szpitaiu j 

pow szechnego: Przy o b s tr u k c y i używa się natu- j 1

O b ro ń ca  w. sp raw ach  k arn ych

IV. MAKSYMILIAN POELLER
otworzył Irancciaryo febrończą 21 i8

przt1 u l .  S y k s łu sk ie j 4 0 . T e łef. 1635.

ralnej wody perskiej „Franciszka J6fcefaM z n s j-  j S i r a a m g ^ l l r t l !  < i f t M l i r * W i h W i a y m i W !
stytuow-ać i przystąpić do prac przygotow aw czych.! lepszym Akkutkiem. Woda ,,I;fanciszKa Jó z e fa "  j

Sekcya o b c h o d o w a  wybrała prezesem  l działa pewnie i nie powoduje żadnych zabu rzeń ; Spir^-tus.
p. Edmunda i e d l a, w iceprezesam i dra A le - j w narządach trawienia 
ksandra V . o g l a  i prof. Bron. P  a w 1 e w s k i c
g o , sekretarzem  red Zygmunta E r y 1 i n g a. , A J  ł ' T  « o z  •\TT'

Sekcya w y s t a w o w a :  Prezes wiceprezy- j A  A  D f c h L A i S  b ,
dent dr. Tadeusz R u l e w s k i ,  w iceprezes T a-1 Arivhltv ; |otailii w tvm dziołe zamieszczono nia pocho 
deusz R y b  k o w s k i ,  sekretarz Franciszek J a - ,  ' ' dż.% od pedakcyi.
w o r s k i, referent dr, Aleksander C z o 1 o w s k i.

Sekcya l i t e r a c k a :  Prezes poseł Teofi 
M e r u n o w i <fz, w iceprezes red. Zygmunt W a- , ^
s i l e w s k i ,  sekretarz dr. Bronisław iP a w ł  o w -j I J j *  '£  | J  | a  JT Ł  /jf f j*  1

W i e d e ń  0 7 . s t y c z n ia  1 9 1 2  ( t e l e f o n  w ia s n y ) .  Z a  t o *  
w a r  s k o n r y n g e n t o w a n y  7. d o s t a w ą  n a t y c h m ia s t o w ą  z a  1 0 0  
H I .  p ła c o n o  6 7 ’—  d o  6 8 ’ — .

T e n d c r . c y a :  S p o k o jn a

C uk:er.
Wiedeń 2 6 . s t y c z n ia .  3 5 '8 0  d o  3 5 ' 9 0 , 2 6  1 0 d o  2 o '2 0  
T c n d e n c y a :  s t a le .

Zam knięcie giełdy wiedeńskiej.
W i e d e ń ,  d n ia  2 7 , s t y c z n ia  1 9 1 2 .

D z iś  o  g o d z .  2  3 0  p o p o łu d n iu  n o t o w a n o ,

A k c y e  a u s t t .  Z a k ła d u  k r e d y t .  6 5 4  5 0 . A k c y e  w ę g ie f -  
1 . -K ie g o  Z a k ła d u  k r e d y t  8 5 4  5 0 , A k c y e  A n g lo b a n k u  3 2 5 -5 0 ,

p o p u l a r n y m i  i  n a u k o w y m i  w y d a w n i c t w a m i ,  d o  1 w , » i -  n > »  » * > > * » < » » . * .  m u  A  A k c y e  U n i o n b ą r k u  6 2 8 -5 0 , A k c y e  L a n d ę r b a n k u  5 5 P 7 5  r - - , u r z ą f lz o n r  w e n tę  n a jn o w s z y c n  w y m o -  ; 4K „  r . . w . „  1— m

S p e c y a łis ta  ch o ró b  k o b iecy ch  i akuszee

s  k

Po ukonstytuowaniu się sekcya literacka od
była posiedzenie, na którem zastanawiano się nad i 
popularnymi i naukowymi wydawnictw-ami, do 
których komitet ma zamiar przystąpić w roku ju-

o r d y n u je  o d  3 — 5  

Lw ów , S y k s tu s k ą  1 7 . —  Telefon  1646.

bileuszowym. W dyskusyi zabierali głos pp. G a
wroński, Cholodecki, W asilewski, M eru now icz,! 
Dwernicki, Pawłowski, W asylewski.

U chw ał żadnych na razie nie ęou-zięto.
„Polska Rada katolicka**.,, G łos N ar.“ za-| 

m ieszczą nast. komunikat: Dnia 25 bm. odbyło; 
się w sali Rady pow. krakowskiej ukonstytuow-a- j 
nie „P olskiej Rady Katolickiej*1. Je s t  to zwiiązeki 
wszystkich istniejących w Krakowie tow arzystw !

A k c y e  B a n ł - e r c i n u  5 4 5 *5 0 , A k c y e  B o d e n k r e d i t  1 3 1 6 ' —  
g ó w  i  z a o p a t r z o n y  w  a p a r a t  ro e n tg e n o .W sK i A k c v e  g a l ic .  B a n k u  h ip .  6 9 9 - -, A k c y e  P r a s k ie g o  B a n k u  

mm m . . .  m j  k p ,  cl ; t  o  a* e g o  , 2 5  5 0 , A k c y e  k o l e i  p a ń s t w o w y c h  7 2 7 *-“ , A k -
Z A K Ł ilO  D l i ' I I  rT Y C Z U Y  ! cy,o k o k i  p o łu d n io w e j  '110-—, A k c y e  k o le i  p ó łn o c n e j

_  -  . . .  _  ,  5 1 1 5 — 5  * 5 , A k c y e  lu ń .  c z e r ń .  5 4 4 ' - - ,  A k c v c  A l p in y  8 S6  5 0 ,

S f S l  l i ^ n r ^ n S  i t t i l S F n d ^ l l l a i A  R im a  M u . a n y i  6 9 7 - — , A k c y e  P r a j .  T o w a r z y s tw a

r r B ś c i  s i ę  p r z ^  m L  W ^ ł e w e l  3 . 1 1 .
1 6 3 3

Panioan d o  w ia d o m o ś c i!
f  o le c a  s ię  P r a c o w n ię  s u k ie n  i k o n f e k c y i  d a m s k ie j

S L I A a
katolickich. Związek wyklucza z swej działalności p o d  f i r m  

cele  polityczne. Na zebraniu byli reprezentanci
4 6  towarzystw k a to h cL ch  Przem aw iali prof W i- t t l ic y  A srk yK a l i c z b *  4 . I . p ię tr o ,
cherkiew tcz radca Edward Sch u eiaer, dr L eo -1 VVłaśćicięlka p. S^nislawa Spigel. , osiadajeea nrak- 
p o i d  C aro, kto.y przedstawił projekt regiTaminu : tyką zagraniczny, s t a r a ć  się b ę d z ie  o )ak najszykowniejsze 
3Pcłlsklej Rady K a to lick ie j" ; projekt ten uchwa- i i  s t a r a n n e  w y k o n a n ie .  ' ^135
łono. ; Ceny um iarkowane. Krój francuski i a.igieiskń

Pism em  kieruje K O M IT E T  R E D A K C y jN Y .
W ydawca: Spółka wydawnicza „Gazety W ieczornej“.

I ż e i .  2 7 6 6 , A k c y e  F a b r y k i  b r o n i  77 ’9 ' — . A k c y e  t u r e c k ie  
, t y t o n io w e  3 3 8 ' — , A k c y e  g a l .  K a r p a c k ie g o  T o w .  n a f to w .  

7 3 4 ' ~ ,  C b l i g .  w ę g .  in d e m n iz .  — ' —  R e n ta  m a io w a '  9 0 ’ 7 5 ,
■ R e n ta  k o r .  a u s t r .  9 0 '7 0 , R e n ta  k o r . ,  v ie g .  8 9 ' 9 C, 5 6  1. l i s t  

T o w .  k r e d .  z ie m s k .  9 T 9 5 , 4 - p r o c .  l i s t y  B a n k u  h i  p o t .  9 2 ' 2 5 , 
4  p ó ł  p r o c .  1. B a n k u  h ip .  9 6 ' 9 u , 5 - p r o c .  l i s t  B a n k u  h i  p o t .  
1 1 0 '— , 4  p r o c .  l i t  t  B a n k u  k r a j  9 2 '5 0 , 4  i  p ó ł  p - o c .  B .  k r ,  
9 9 '— , 4 - p r o c .  g a l .  D b l i g  p r o p .  9 5 '3 0 , 4 - p r o c .  g a l .  p o ż y 
c z k a  k r a j .  z  r .  1 8 9 3  9 2 '9 0 , 4 - p r o c .  p o ż y c z k a  m .  L w * ” .va  
9 5 '8 5 , • 4 - p r o c .  o o ż .  m .  K ę p k o w a  9 0 '2 5 , L o s y  t u r .  2 4 8 -7 5 , 
M a r k i  1 1 . - 5 3 : R u M e  2 5 4  5 0 , 5 - p r o c .  r e n t a  r o s y js .  1 9 0 6  r .  
1 0 3 '7 5 , A k c y e  S k o d a  7 5 5 '—  G a l i c .  B a n k  k r c J y t .  9 9 ' 2 5 , 
P o w s z .  B a n k  d e p o z y r o w y  5 7 7 ' — .

U s p o s o b ie n ie  p r z e jś c io w o  p a p ie r y  ż e la z .  i  S k o d a  
p o s z ły  w  g ó r ę .  p o t e m  t e n d e n e y a  o s ła b io n e  z  p o w o j u  
n i z k ie g c  P a r v ż a .  O g ó ln y  r u c h  s p o k o jn y .

Redaktor odpowiedzialny: JE R Z Y  K O N A RSK I. 
D rufiem  Snólki Wydawniczej „Prasa^y u!. Sokoła  l. 4 .


